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fitaków, 12. H. Podaliśmy wczoraj wiadomość 
o bezwstydnym ataku hitlerowskiego „Angriffu" 
na zmarłego Papieża. Dziś trzeba zanotować dru­
gi, podobny atak, który jest tym znamienniejszy, 
że go przypuścił naczelny organ rządu, „Vol- 
kischer Beobachter". Artykuł nosi tytuł: Ein poli- 
tischer Papst" (Papież polityczny)... „V. B." pisze, 
że Pius XI zawiódł nadzieje; był bowiem przed 
papiestwem „przyjacielem Gór i książek", a jako

papież wziął się do „polityki". Jego celem miała 
być rzekomo „supremacja Kościoła nad państwem".

„V. B." kończy: „Jest rzeczą Kolegium Kardy­
nałów z doświadczeń i niepowodzeń ostatniego 
10-leeia wyciągnąć wnioski i uwzględnić je przy 
wyborze następcy".

Jest to już zuchwałość, bo próba wpłynięcia 
na wybór nowego Papieża.

Oczywiście próba ta będzie bezskuteczna.

Stany Zjednoczone ku czci Piusa XI
150 tys. wiernych złożyło hołd 

pamięci Ojca świętego
Waszyngton, 12. II. (PAT.). Senat i izba re­

prezentantów, odbędą jutro krótkie posiedzenia ża­
łobne, celem złożenia hołdu pamięci zmarłego 
Ojca św. Piusa XI. W izbie reprezentantów de­
putowany demokratyczny Shanley zgłosi wniosek 
o „wyrażenie przez kongres Stanów Zjednoczo­
nych współczucia milionom katolików w całym 
świecie z powodu zgonu czcigodnej Głowy Kościo­
ła". Następnie przewódca grupy parlamentarnej 
stronnictwa demokratycznego deputowany Barklay 
wygłcfei przemówienie na temat wytężonej działal­
ności zmarłego Papieża na rzecz utrzymania po­
koju w całym świecie. Kardynałowie amerykańscy 
ks. k8. Dougherty i Mundelein, odpłynęli wczoraj 
do Włoch na statku „Rex". We środę odpływa na 
statku „Saturnia" ka. kardynał 0 ’Connell. Kardy­
nał Copello, odpłynął dziś z Buenos Aires na statku 
„Neptunia". 6

Citta del Vaticano, 12. II. (PAT). Dziś z rana 
odprawiono w bazylice św. Piotra uroczyste nabo­
żeństwo żałobne. Nabożeństwa odprawiane będą 
przez 9 dni. W ciągu ostatnich trzech dni nabożeń­
stwa będą celebrowane przez kardynałów w kapli­
cy Sykstyńskiej.

Dziś przed południem odwiedziło bazylikę św. 
Piotra, składając hołd pamięci zmarłego Ojca św. 
Piusa XI, ponad 150 tysięcy wiernych.

Kondolencje cesarza Japonii
Tokio, 12. II. (PAT.). Cesarz Japonii wystoso­

wał na ręce Camerlinga św. Kościoła rzymskiego 
ks. kardynała Pacelli depeszę kondolencyjną z po­
wodu zgonu Ojca św, Piusa XI.

Projekt organizacji rolnictwa bodzie przesłany
Izbom Rolniczym do zaopiniowania

Warszawa, 12. II. (PAA). Jak już podawaliśmy 
na konferencji prezesów Izb Rolniczych, zwołanej 
przez Min. Rolnictwa, w celu wypowiedzenia się 
na temat nowego projektu organizacji rolnictwa i 
rozszerzenia samorządu rolniczego, tj. Izb Rolni­
czych w dół, aż do powiatu i gminy włącznie, — 
żaden z prezesów Izb Rolniczych nie wypowiedział 
się za tym projektem. Natomiast w kategorycznej 
formie przeciwko temu projektowi wypowiedziało 
się kilku prezesów z p. Kleszczyńskim na czele. 
Mimo negatywnej oceny projektu zapowiedziano

rozesłanie samego projektu do poszczególnych Izb 
Rolniczych w celu zaopiniowania go przez zarządy, 
względnie rady terenowych Izb Rolniczych. Wobec 
takiego wyniku konferencji, należy przypuszczać, 
że wprowadzenie w życie tego projektu ulegnie od- 
roczeiu.

Z dużym zainteresowaniem społeczeństwo rol­
nicze będzie oczekiwać wyniku konferencji preze­
sów dobrowolnych organizacji rolniczych, zwoła­
nej przez Związek Izb i Organizacyj Rolniczych na 
dzień 14 b. m., dla omówienia tegoż tematu.

Okupada wyspy Hainan—demonstracja
Japonii przeciwko Francji

Paryż, 12. II. (PAT), Wylądowanie wojsk ja­
pońskich na wyspie Hainan wywołało w Paryżu 
żywe poruszenie. Minister spraw zagr. Bonnet od­
był jeszcze w piątek wieczorem konferencję z am­
basadorem angielskim Phippsem w celu skoordy­
nowania akcji dyplomatycznej Francji i Anglii. 
Rząd francuski wysłał instrukcje swemu ambasa­
dorowi w Tokio, by zażądał od rządu japońskiego 
wyjaśnień co do powodów, charakteru i czasu trwa­
nia okupacji.

 ̂ Wyspa Hainan, licząca około 3 miłn. mieszkań­
ców, dominuje nad całym wschodnim wybrzeżem 
Chin i nad całą zatoką tonkijską, jednocześnie po­
zwalając na kontrolowanie dostępu do Hong-Kon- 
gu oraz kmounikacji brytyjskich z Dalekim Wscho­
dem. Okupacja wyspy jest pewnego rodzaju de- |

monstracją Japonii przeciwko Francji, wywołaną 
przez podejrzenia japońskie, iż Francja dostarcza 
wojskom marsz. Czang-Kai-Szeka broni z Indochin 
przez kolej junnańską.

Klęska japończyków pod Kantonem
Szanghaj, 12. II. (K.). Pod Kantonem trwają 

od dwu dni zacięte walki. Kilkudniowa bitwa pod 
miastem Szamszui zakończyła się klęską Japoń­
czyków, którzy wycofali się w kierunku wscho­
dnim. Oddziały chińskie zaatakowały miasto 
Szam-szui, bronione przez silną załogę japońską. 
Jednocześnie zaatakowano na skrzydle miasto Tai- 
nau, które po zaciętej walce w otwartym ataku 
piechoty chińskiej zostało zajęte. W prowincji

A co słychać w Hiszpani...
Perpignan, 12. H. (PAT.). W Katalonii roz­

grywają się jeszcze ostatnie walki na wysokości 
m. Prats De Molo. W obszarze pomiędzy Sierra de 
Sangran, Rio Ter, Sierra Caballera i Cana broni 
się jeszcze 35 tys. żołnierzy republikańskich, osła­
niając ewakuację rannych. Wojska gen. Franco 
zajęły dziś miejscowości Llanas, Vilalonga, Frei- 
xanet, Setcasa, Mollo i Baget.

Wczoraj samoloty gen. Franco trzykrotnie bom­
bardowały port i miasto. Podczas pierwszego na­
lotu 28 samolotów zrzuciło około 100 bomb, w go­
dzinę później 5 samolotów zrzuciło 50 bomb. — 
W trzecim nalocie brało udział również 5 samolo­
tów, zrzucając kilkadziesiąt bomb.

• * *
Port Vendres, 12. n. (PAT.). Przerobiony na 

pływający szpital statek „Marechal Lyautey" przy­
był w sobotę rano do portu Vendres. Również za­
mieniony na szpital statek „Assni" przybył tu 
z 500 uchodźcami z Minorki, przewiezionymi na 
krążowniku „Devonshire" do Marsylii. Uchodź­
ców umieszczono w okręgowym obozie. Od jutra 
rozpocząć się ma ewakuacja przez dwa statki 2.500 
ciężko rannych z Cerbere.

Katastrofa najszybszego samolotu
Nowy Jork, 12. II. (PAT). Wczoraj odbył się 

próbny lot nowego samolotu bojowego typu „Lock- 
head" na dystansie Los Angeles—Nowy Jork. Sa­
molot ten uchodził za najszybszy w świecie, był 
uzbrojony w kilka karabinów maszynowych i przy­
stosowany do lotów stratosferycznych. Próbny lot 
wypadł niepomyślnie, .samolot wpadł na drzewo, 
podczas lądowania na lotnisku Mitchel Field. Lot­
nik por. Ben Kesley odniósł lekkie rany. Samolot 
jest uszkodzony. Lot trwał 7 godz. 45 min., a zatem 
rekord lotnika Howarda Hughes’a, który przebył 
ten sam dystans w 7 godz. 28 min. 25 sek., nie zo­
stał pobity.

20-lecie polskiej prasy na Litwie
Kowno, 12. II. (PAT). Prasa polska na Litwie 

obchodzi jubileusz 20-lecia swego istnienia. Dnia 
9 lutego 1919 r. ukazał się w Kownie pierwszy nu­
mer „Głosu Kowieńskiego". Dziennik zamieszcza 
dzisiaj obszerny artykuł na ten temat.

Poza wymienionym „Dniem Polskim", Polacy 
na Litwie wydają jeszcze tygodnik „Chata Rodzin­
na", oraz miesięcznik „Głos Młodych".

Grypa nie szczędziła i prez. Roosevelta
Waszyngton, 12. II. (PAT.). Prezydent Roose- 

velt zachorował na grypę i z polecenia lekarza 
nie opuszcza łóżka. Lekarz Białego Domu dr Mon- 
tire oświadczył przedstawicielom prasy, że stan 
zdrowia prez. Roosevelta uległ już znacznej popra­
wie. Pozwala to przypuszczać, iż prez. Roosevelt 
będzie mógł udać się w poniedziałek na 2 tygo­
dniową wycieczkę morską, podczas której ma być 
obecny na manewrach, odbywających się na mo­
rzu karaibskim.

CZŁONEK STRONNICTWA KATOL.
TWORZY NOWY RZĄD BELGII

Bruksela, 12. II. (PAT). Król Leopold III po­
wierzył misję tworzenia nowego gabinetu mini­
strowi stanu Henrykowi JaspaFowi, członkowi 
stronnictwa katolickiego.

Szan-szi Japończycy usiłowali przeprawić się przez 
rzekę Huan-Ho. Jednakże zaporowy ogień artyle­
rii chińskiej powstrzymał przeprawę Japończyków. 
Celne pociski artyleryjskie zatopiły pontony, na 
których przeprawiali się żołnierze japońscy. Jed­
nocześnie na północnym odcinku frontu silna ko­
lumna chińska zaatakowała miasto Want-suan. 
Wywiązała się walka na białą broń. Japończycy 
stracili połowę załogi i wycofali się z miasta. 
W ręce chińskie wpadły wielkie zapasy broni 
i amunicji.
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Pierwszy dzień zawod&w F. L S.

Lantschner i Ch. Cranz
mistrzami w biegu zjazdowym

Zakopane, 12. II. (K. DO W niedzielę, jako w
pierwszym dniu zawodów narciarskich o mistrzo­
stwo świata, odbył się ściślee według oficjalnego 
programu bieg zjazdowy pań i panów na trasie 
FIS nr 1. Trasa ta wynosząca dla panów 3600 me­
trów biegła ze szczytu Kasprowego na Dolne Ka­
latówki, gdzie znajdowała się meta. Na tej samej 
trasie — tylko skróconej — odbył się zjazd pań, 
przy czym start nastąpił 400 metrów poniżej szczy­
tu. Trasa była dobra i dlatego tor zjazdowy w gór­
nej części był wprawdzie oblodzony, pozostała je­
dnak część trasy na 3/4 była pokryta miękkim 
śniegiem. Na ostatnich kilkuset metrach przed 
metą było widać gdzie niegdzie na bokach toru 
sterczące z pod śniegu kępki trawy i kamieni, 
śniegu bawiem w dolnych partiach górskich jest 
niewiele. W, tej części toru trzeba było sypać 
śnieg i konserwować go.

Zawody odbyły się przy słonecznej pogodzie wo­
bec kilku tysięcy widzów, którzy musieli z Kuźnic 
pieszo udawać się na Kalatówki, gdyż tak pojazdy 
konne, jak i autobusy nie mogły wyjechać po ob- 
ślizgłej nawierzchni.

Zwycięstwo w tych zawodach i mistrzem świa­
ta w konkurencji biegu zjazdowego został Niemiec 
Lantschner, który uzyskał czas 3 min. 26/88, przy­
bywając w doskonałej formie na metę. Licznie ze­
brani na mecie Niemcy zgotowali mu wielką owa­
cję. Zawodnik ten startował jako 10-ty.

W biegu X zjazdowym walne zwycięstwo od­
nieśli Niemcy, zyskując 4 lokaty w pierwszej 
10-ce zawodników, a to: 1, 2, 4 i 10 miejsce.

. Polacy niestety ulokowali się na dalszych —* 
prawie ostatnich — miejscach.

Z Polaków startowali: Schindler, jako zawodnik 
Nr 20, dalej Czech, zaw. Nr 25, Zając Karol — 34, 
Zając Marian — 37.

_ V . . . - * ' ' ł 1 4 «

Z wyjątkiem Zająca Karola wszyscy kilkakrot-

(Od specjalnego wysłannika „Głosu Narodu"),

nie przewracali się na trasie, tracąc w ten sposób 
czs. Schindlerowi w czsie jednego upadku odpię­
ła się narta.

Spośród 38-miu zgłoszonych do biegu zawod­
ników startowało 37, gdyż Kaplas (Finlandia) 
wycofał się na starcie. Do mety przybyło 35 za­
wodników, ponieważ Steuri (Szwajcaria) i Ebb 
(Finlandia) wycofali się z trasy po starcie.

W czasie biegu legł wypadkowi Fossum (Nor­
wegia), który na kilka metrów przed metą stra­
cił równowagę i przewracając się w pełnym bie­
gu złamał kilka chorągiewek trasowych i próg 
mety; rzucony olbrzymią siłą na ziemię, przele­
ciał około 15 metrów, dotknął jednak nartami 
progu mety. Fossum uległ ogólnym potłuczeniom. 
Zniesiono go z toru na rękach. Czas jego — mimo 
nieszczęśliwego upadku wynosi 3 min. 57.85,

Wyniki techniczne: Lantschner (Niemcy) 3 min. 
26.88, Jenewein (Niemcy) 3 min. 28.03, Molitor 
(Szwajcaria) 3 min. 29.57.

Polacy zajęli następujące miejsca: 20-te miej­
sce Czech 4 min. 00.21, 22 miejsce Schindler 4 
min. 06.29, 26 miejsce Zając Karol 4 min. 14.52.

Po przerwie, w czasie której poprawiono trasę 
podsypywaniem śniegu, odbył się bieg zjazdowy 
pań. Na 25 zgłoszonych zawodniczek startowało 24. 
Nie startowała Steuri. Bieg ukończyło 24 zawodni­
czki. Również i w biegu pań prym wiodły Niemki, 
które zajęły trzy pierwsze miejsca. Wyniki tech­
niczne biegu zjazdowego pań przedstawiają się na­
stępująco: 15) Cranz Chistl (N) 3:25,44, 2) Resch 
(N) 8:39.15, 3) Goedl (N) 3:40.71.

Polki zajęły następujące raięjscą: 19) Stopków- 
na 4:25.25, 121) Marusarzówna 4:33.28, 23) Borne- 
tówna 4:39.19, 24) Baeckerówna 5:24.19.

Marusarzówna 3-krotnie przewróciła się na 
trasie.

Na starcie biegu na Kasprowym Wierchu był 
obecny P. Prezydent R. P. Ignacy Mościcki w to-

Kino „PROM IEŃ” T. S. L. ul. P o d w a le  6. Tel. 124-26.
N a j w e s e l s z a  
polska komedia PAWEŁ i GAWEŁ W gł. rolach: Adolf Dymsza, Eug. Bodo, Helena 

Grossówna, Łndwik Sempoliński, Józef Orwid.
Na porankach 1 popołnfl. film sensacyjny re żyse rii M . C orllza p. t. „K ifl Galahad" z  działam Betfy Davis I Edw arda 6 . Robinsona

Kanada mistrzem świata w hokeju
(Polska na 6-tym miejscu)

Bazylea, 12. II. (tel. wł.) W dniu dzisiejszym 
rozegrany został tutaj finałowy mecz o mistrzo­
stwo hokejowe świata między Kanadą a Stanami 
Zjednoczonymi. Zwyciężyła bez wysiłku Kanada 
w stosunku 4:0 (3:0, 1:0, 0:0). Tym samym Ka­
nada została mistrzem świata.

Mecz o trzecie i czwarte miejsce między Szwaj­
carią a Czechosłowacją, zakończył się w normal­
nym czasie 0:0. Obecnie w chwili gdy wiadomość 
niniejszą podajemy, zarządzona została dogrywka.

W Zurychu Polska spotkała się z Niemcami 
w walce o piąte—szóste miejsce. Niestety, Pola-

-oOo-

kom nie udało się zwyciężyć naszego sąsiada 
i przegrali w stosunku 0:4. Ciekawe jest, iż Pola­
cy przegrali wszystkie swe mistrzowskie spotka­
nia w tym samym stosunku 4:0, a więc i z Ka­
nadą, Szwajcarią, Ameryką i ostatnio z Niemca­
mi. Najkorzystniejszym oczywiście wynikiem był 
wynik z Kanadą.

Ponieważ Anglia wycofała się z rozgrywek, 
Niemcy zajęły miejsce piąte, Polska szóste, Węgry 
siódme, Anglia ósme, Włochy dziewiąte, Łotwa 
dziesiąte, Belgia jedenaste i Jugosławia z Finlan­
dią ostatnie.

Zimowe mistrzostwa lekkoatletyczne 
Polski

(t) Przemyśl (PAT.). W sobotę, rozopczęły się 
w Przemyślu zimowe mistrzostwa lekkoatletyczne 
Polski. Wyniki przedstawiają się następująco: 
skok o tyczce: 1) Mucha (Sokół, Czeladź) 3,40 m 
(poza konkursem 3,50), 2) Panikijew (Wima, 
Łódź) 3,40 m; rzut kulą pań: 1) Flakowiczówna 
(Polonia, Warszawa) 11,91, 2) Bregulanka (Strze­
lec, Katowice) 11,45; skok w zwyż pań: 1) Wen- 
clówna (Polonia W-a) 1,40 m, 2) Kamińska (Strze­
lec Katowice) 1,35; 50 m przez płotki panów: 
1) Schmidt (AZS Poznań) 7,2, 2) Niemiec (Po­
goń, Lwów) 7,8. W przedbiegach na 3.000 m zwy­
ciężył w pierwszym Soldan (Cracovia) 9:26,5, 
a w drugim Kusociński (Warszawianka), 9:23,2.

CRACOYIA — NAPRZÓD (Załęże) 5 :1 (5 
W dniu dzisiejszym odbyły się w Krakowie trzy

imprezy piłkarskie o charakterze treningowym. Cra- 
covia pokonała A-klasowy Naprzód (Załęże) 5:1 
(5:0), przy czym do przerwy Cracovia przeważała 
dosyć znacznie. Bramki zdobyli: Madryga, Szeliga, 
Pająk, Korb ar, Młynarek po 1. Widzów kilkaset 

W tej samej porze Wisła, w mocno osłabionym 
składzie pokonała Kabel w stos. 4 :2  (2:1). 

Również Garbarnia miała treningowy mecz.

W SALT LAKE CITY W STANACH ZJEDN, 
PO GWAŁTOWNEJ BURZY ŚNIEŻNEJ spadła tu 
olbrzymia lawina, która zniszczyła całkowicie je­
den z domów. Pięć osób zginęło w katastrofie. W 
czasie burzy śnieżnej wykoleił się pociąg pospie­
szny, idący z Denver do Rio Grandę. Pasażero­
wie spędzili noc w polu nie mogąc dać znać o ka­
tastrofie.

warzystwie majora Oesgarda i wiceministra Bob­
kowskiego.

Zawody rozpoczęły się z &-godzinnym opóź­
nieniem, ponieważ kierownik Komisji Zjazdowej 
FIS-u, Anglik Lumm, przedłużył swój przegląd 
trasy, a do rozpoczęcia biegu potrzebna była je­
go obecność na starcie.

Akademia żałobna 
ku czci Piusa XI

W niedzielę, w lokalu Domu Akademickiego 
przy ul. Jabłonowskich odbyła się uroczysta Aka­
demia żałobna ku czci śp. Ojca św. Piusa XL 
Akademię zagaił prez. A. K. dr inż. Różański, na­
stępnie marsz żałobny wykonał na fort. prof. Ma- 
stela. Głęboki referat o wielkim Papieżu wygło­
sił E. Cisek. Na zakończenie śpiewał chór wycho­
wanek SS. Felicjanek i druhen Stow. MŻ oraz 
wygłoszono deklamacje.

JY Akademii wzięło udział nader liczne grono 
uczestników, a m. in. prof. U. J. Prawocheńskl, 
ks. prałat Jeż, dr Bocheński, SS. Felicjanki i SS. 
Sercanki. Akademia odbyła się w sali niezwykle 
pięknie udekorowanej.

Gospodarka teatralna m. lodzi
Łódź, 12. II. (PAA). Gospodarka teatrów miej­

skich w Łodzi prowadzona jest z ogromnym defi­
cytem, pomimo ogromnych subwencji, przekracza­
jących sumę 300.000 złotych, udzielonych w sezo­
nie 1938-39 przez tymczasowy zarząd miejski.

Kilka dni teinu, tymczasowy zarząd uchwalił 
dalszą subwencję dla teatrów w wysokości 110.000 
zł. Jest rzeczą ciekawą, że większą część tej sumy 
miała dyrekcja teatrów podjąć jeszcze przed for­
malnym uchwaleniem subwencji.

Odpowiedzialnym za gospodarkę tymcz. zarzą­
du na odcinku teatralnym jest wiceprezydent p. 
Pączek. Jak się dowiadujemy, sprawą tej ostatniej 
subwencji zajmie się Rada Miejska na jednym 
z najbliższych posiedzeń.

Już podczas bytności prezydium Klubu Radnych 
PPS i Klas. Zw. aZw. u b. prezydenta Godlewskie­
go w dniu zwołania pierwszego posiedzenia Rady 
Miejskiej, była ta sprawa poruszana.

Z  posiedzenia konferencji 
.okrągłego sioło”

Londyn, 12. II. (PAT). W ramach konferencji 
palestyńskiej odbyło się dziś po południu drugie 
z kolei posiedzenie przedstawicieli rządu brytyj­
skiego z delegacją arabską. Z ramienia rządu bry­
tyjskiego brali udział lord Halifax, min. Mac Do­
nald, wicemin. Butler oraz parlamentarny podse­
kretarz stanu dla spraw kolonii Dufferin.

Posiedzenie, które zresztą nie trwało długo, 
wypełnione było dyskusją na temat postulatów, 
wysuniętych przez Arabów w deklaracji. Minister 
Mac Donald, który był głównym rzecznikiem po­
glądów brytyjskich, wyjaśnił w toku posiedzenia 
Arabom główne punkty deklaracji żydowskiej. 
Dyskusja nie była jednak bardzo ożywiona, albo­
wiem Arabowie po prostu obstawali przy swych 
postulatach, nie podejmując żadnej dyskusji na 
ten temat.

Członkowie delegacji żydowskiej odbędą jutro 
we własnym gronie naradę, aby przedyskutowano 
odpowiedź, jaką udzielić mają w poniedziałek min. 
Mac Donaldowi na wysunięte przez niego argu­
menty.

Co się tyczy 2-godzinnej deklaracji dr Weiz- 
manna, złożonej w ubiegłą środę wieczorem, która 
jeszcze nie została ogłoszona, to zawierać miała ona 
apel do rządu brytyjskiego, domagający się rozwi­
jania w dalszym ciągu żydowskiej siedziby naro­
dowej w Palestynie oraz utrzymania tam emigra­
cji żydów i sprzedaży ziemi żydom.
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0 utworzenie wzorowego ośrodka zdrowia
Ośrodek zdrowia w Krakowie w obecnej swej 

postaci (rozrzucenie rozlicznych poradni po ca­
łym mieście) nie odpowiada wymaganiom, stawia­
nym w tym względzie przez Ministerstwo Opieki 
Społecznej. Odpowiednie przepisy normują te spra­
wy w ten sposób, że wszystkie poradnie powinny 
być umieszczone w jednym gmachu z centralną re­
jestracją, dozwalającą ująć na terenie miasta ca­
łokształt działalności zapobiegawczej. Jeśli chodzi 
o Kraków, utworzenie wzorowego ośrodka zdrowia 
jest niezbędne ze względu na Uniwersytecką Szko-

Obecny stan budowy

łę Pielęgniarek, której słuchaczki powinny być 
szkolone w ramach odpowiednio zorganizowanego 
ośrodka zdrowia.

Chcąc zadośćuczynić powyższym wymaganiom, 
Gmina przeznaczyła na ten cel budynek zabytkowy 
przy placu św. Ducha. Budynek ten nadaje się wy­
jątkowo na pomieszczenie ośrodka zdrowia nie tyl­
ko ze względu na tradycję (dawny szpital), ale ró­
wnież ze względu na swoje cenralne położenie w 
mieście. Przypuszczalny koszt przebudowy wynie­
sie około 145.000 złotych,

Muzeum Narodowego

Kalendarzyk katolicki
PONIEDZIAŁEK 13 LUTEGO. Św. Katarzyny de 

Ricciis, domnikanki z Florencji.
Wschód słońca o godz. 6.58, zachód o godz. 16.44. 

Długość dnia 9 godzin 46 minut.
 : ooo :----------

"Kronika krakowska
WALNE ZEBRANIE BRATNIEJ POMOCY STU 

DENTÓW U. J. odbędzie się w piątek 17 b. m. w sali 
Kopernika U. J. w 1 termine o godz. 19.30, w II ter­
minie o godz. 20.

KOBIETA POD KOŁAMI SAMOCHODU. W nocy 
z soboty na niedzielę na ul. Miodowej samochód 
potrącił Deborę Birnbaum, która doznała rany tłu­
czonej czoła. Okazała się konieczność przewiezienia 
Birnbaumawej do szpitala św. Łazarza.

„WYCHOWANIE W PAŃSTWACH TOTAL­
NYCH". Staraniem Koła Harcerzy z Czasów Walk 
o Niepodległość odbędzie się dnia 15 b. m. o godzi- 
n:e 20 w gmachu Uniwersytetu Jagiellońskiego sala 
nr 66, odczyt prof. dra Mariana Jedlickiego p. t. 
„Wychowanie w państwach totalnych“ . Wstęp wolny 

 oOo------

ZMARLI W KRAKOWIE: śp. Stan. Sołtysik. 1. 51 
em. prof. gimn.; śp. Michał Rewakowicz, 1. 72, em. 
nacz. Kasy Skarbowej; śp. ze Serafinów Bronisława 
Ratzka, 1. 49, żona urz. poczt.; śp. Roman Bąkowski, 
mistrz tapicerski.

— —oOo-----

REPERTUAR TEATRU M. IM. J. SŁOWACKIEGO.
Poniedziałek* 13. II. po poł. „Zaczarowane koło" 

(wysprzedane), wiecz. „Cyrulik Sewilski",
Wtorek, 14. II. „Pieśń o Beniowskim".
Środa 15. II. po poł. „Zaczarowane koło" (wy­

sprzedane), wiecz. „Dlaczego zaraz tragedia?!".
 oOo-------

REPERTUAR KIN:
ADRIA: „W  cieniu gilotyny" i „W kryjówce

Dawsona".
APOLLO: „Suez".
DOM ŻOŁNIERZA: od 13-16 b. m. „Paryżanka" 

w gł. roli (Danielle Darrieuz).
L. O. P. P.: „Modelka (Joan Crawford) i „Rapso- 

diaffYtolpnpia Bradna).
MUZEUM wyświetla w sobotę 11, w niedzielę 12 

oraz w poniedziałek 13 bm. film p. t.: „Zaginiony 
horyzont".

PROMIEŃ: „Paweł i Gaweł".
SCALA: „Sygnały" (Żelichowska, Junosza-Stę- 

powski).
STELLA: „Władczyni dżungli" (B. Rhodes, G. 

Withers).
SZTUKA: „Wszędzie kobieta".
ŚWIT: „Sierżant Berry".
UCIECHA: „Gibraltar".
WANDA: „Dwaj rywale" (Clark Gable, Myrna 

Loy).
 oOo------

Z TEATRU M. IM. J. SŁOWACKIEGO, Dziś w po­
niedziałek po południu „Zaczarowane koło" L. Ry­
dla, przedstawienie dla młodzeży Krak. szkół śre­
dnich (wysprzedane).

Jutro we wtorek powtórzenie dramatu Wł. Smól- 
skiego „Pieśń o Beniowskim" w reżyserii W. Ra- 
dulskiego, w premierowej obsadzie.

W środę ciesząca się wielkm powodzeniem ko­
media R. Niewiarowicza „Dlaczego zaraz tragedia?" 
w opracowaniu scenicznym reż. J. Karbowskiego.

„CYRULIK SEWILSKI" W OPERZE KRAKOW­
SKIEJ. Pod dyrekcją W. Berdiajewa, znanego ka­
pelmistrza opery warszawskiej i koncertów symfo­
nicznych, daną będzie dzś w poneidziałek opera ko­
miczna G. Rossiniego „Cyrulik Sewilski" w rewela­
cyjnej obsadzie solistów: Rozyną będzie nasza zna­
komita Ada Sari, w partii Figara wystąpi światowej 
sławy artysta Georgij Dąbrowski), baryton Metro- 
politan-House w Nowym Jorku, Cowent-Garden w 
Londynie i Grand Opery w Paryżu. Partię hr. Alma- 
vivy śpiewać będzie A. Dobosz, doktora Bartola — 
B, Bolko i Don Basilia — A. Mazanek.

 :o o o :------- —

SKŁADKI ZŁOŻONE W ADM. „GŁOSU NARODU":
Na kuchnią im. S. Samueli na obiady dla bied­

nych studentów — ks. dr Szwaja — zł 20.—; Dr Wł. 
Łubkowski, Cieszyn — zł 5.— ; p. Maria Lewaj, Wie­
liczka — zł 5.—.

Na Arcybiskupi Komitet Ratunkowy: P. Adel- 
man — zł 2.—, p. Zimnal — 2.— zł, p. Pelczarowa — 
zł 1.50; Ks. Józef Rogoziński, Kaniów p. Dziedzice — 
zł 5.— ; Dr Wł. Łubkowski, Cieszyn — zł 5.—,

Pociąg popularny na F. I. S.
Liga Popierania Turystyki przy współpracy Pol­

skiego Radia organizuje dnia 16 b. m. (czwartek) 
wycieczkę pociągiem popularnym z Krakowa do 
Zakopanego na Narciarskie Mistrzostwa Świata pod 
hasłem: Radiosłuchacze na „F. I. S.“. Odjazd z Kra-

Budowę Muzeum Narodowego rozpoczęto w r. 
1934. Wykonano dotychczas pierwszą część gma­
chu w stanie surowym oraz założono instalacje 
ogrzewcze, elektryczne, wodne, wentylacyjne, sy­
gnalizacyjne itp. Ponadto wykonano roboty sto­
larskie i ślusarskie, wyprawy sufitowe i obudowy 
sal obrazów. Obecnie wykonuje się fasadę ka­
mienną.

Ogółem wydano dotychczas około 2 milionów 
złotych. Fundusze na budowę pochodzą z corocz­
nych dotacyj Gminy na rzecz Funduszu Budowy 
Muzeum Narodowego (dotychczas 700.000,— zł) 
oraz darów pieniężnych instytucyj przemysłowych, 
handlowych, osób prywatnych, ze sprzedaży spe-

kowa dnia 16 b. m. o godz. 2.10, przyjazd do Zako­
panego o godz. 7.37, odjazd z Zakopanego o godz. 
20.19, przyjazd do Krakowa dnia 17 bm. o godz. 1.15. 
Opłata za przejazd tam i z powrotem wraz z kupo­
nem, upoważniającym do bezpłatnego wstępu na 
konkurs skoków do biegu złożonego o mistrzostwa 
świata wynosi: 8.90 zł. — Informacyj udzielają i 
sprzedają karty kontrolne (bilety kolejowe): P. B. P. 
„Orbis" Rynek Główny i Plac kolejowy, Wagons- 
Lts-Cook" Sławkowska 12, oraz kasa osobowa (za­
graniczna) na dworcu kolejowym w Krakowie do 
dnia 14 b. m. godz. 18. — Uczestnicy dojeżdżający 
do pociągu popularnego ze stacyj oddalonych od 20 
do 80 kim od Krakowa korzystają na podstawie wy­
kupionej karty kontrolnej z 50 proc. zniżki dojazdo­
wej i powrotnej.

Żałoba w Krakowie
Śmierć Ojca św. Piusa XI wywołała w Krako­

wie — jak już pisaliśmy —- bardzo głębokie wra­
żenie. Wyrazem żałoby, która się daje w mieście 
odczuć, jest wstrzymywanie się katolików krakow­
skich od zabaw karnawałowych. Cały szereg orga- 
nizacyj, które w tych dniach miały urządzić bale, 
odwołały je na wiadomość o śmierci Papieża.

Równocześnie na fasadach domów krakowskich 
pojawiły się liczne flagi żałobne. Oczywiście z wy­
jątkiem domów żydowskich... Dzięki temu łatwo 
jest np. w Rynku Głównym zorientować się, które 
kamienice należą do żydów. Pokazuje się, że tych 
żydowskich kamienic jest przy Rynku Głównym 
bardzo dużo.

Hołd Uniwersytetu Romanowi 
Dmowskiemu

W poniedziałek 13 bm. Uniwersytet Jagielloń­
ski złoży hołd ś. p. Romanowi Dmowskiemu.

O godz. 10 rano odbędzie się Msza św. żałobna, 
którą odprawi ks. Biskup Godlewski, zaś kazanie 
wygłosi O. dr Bonawentura Podhorodecki. Następ­
nie odbędzie się w auli uroczysta Akademia, na 
której przemówią: rektor prof. Tad. Lehr-Spławiń- 
ski, prof. Ign. Chrzanowski, prof. Wł. Konopczyń­
ski oraz stud. A. Moskal i St. Żabicki.

cjalnych wydawnictw itp.
W razie dysponowania przez Fundusz Budo­

wy Muzeum Narodowego .odpowiednimi środkami 
finansowymi Muzeum będzie mogło być urucho­
mione w 1940 r.

W pierwszej części nowego gmachu znajdą po­
mieszczenie: malarstwo i rzeźba średniowieczna 
(w tym 13 obrazów cechowych szkoły krakow­
skiej z XV w., nabytych od OO. Augustianów w r. 
1937), zbrojownie oraz zabytki z XVI i XVII w., 
wielkie obrazy J. Matejki, kartony i obrazy St. 
Wyspiańskiego, zbiory im. Rusieckiego, im. E. Ba- 
rącza, część zbiorów im. F. Jasieńskiego (meble), 
poza tym szkło i porcelana.

Wieczór ku czci szwedzkie! pisarki
Staraniem Towarzystwa Polsko-Szwedzkiego 

w Krakowie, odbył się w sobotę w sali Izby Prze­
mysłowo-Handlowej uroczysty wieczór ku czci 
szwedzkiej pisarki, Selmy Lagerloff. Obecni byli: 
poseł szwedzki Lagersberg, wicewojewoda dr Ma- 
łaszyński, oraz przedstawiciele władz i sfer kultu­
ralnych Krakowa. Odczyt o twórczości literackiej 
Selmy Lagerloff wygłosił dr Dobrowolski, wyjąt­
ki z dzieł szwedzkiej pisarki wygłosili: p. Jawo- 
równa i p. Wojtyła. Następnie p. Martusiewicz o- 
degrała kilka utworów Szopena, zaś p. Bieńkowska 
odśpiewała kilka pieśni Aleksandersona. Na za­
kończenie przemówił po polsku poseł Lagensberg, 
dziękując za urządzenie wieczoru ku czci jego ro­
daczki, po czym prezes Tow. Polsko-Swedzkiego, 
hr. Pusłowski, odczytał telegram do Selmy Lager- 
lóff.

Dalsze szczegóły wypadku 
w kościele św. Nikołaja

Straszna zemsta zdradzonej kobiety, która w so­
botę oblała w kościele św. Mikołaja pana młodego 
kwasem solnym, zrobiła duże wrażenie w Krako­
wie. Ofiara zemsty, Józef Grzych, przebywa obec­
nie na leczeniu na oddziale okulistycznym szpitala 
św. Łazarza. Jedno oko Grzych jest zagrożone śle­
potą.

Kobieta, która dopuściła się zemsty, nazywa się 
Stefana Krawczykówna, mieszka przy ul. Chodkie­
wicz 6. Krawczykówna była narzeczoną Grzycha. 
Grzych twierdzi, że' miał zamiar ożenić się z Kraw- 
czykówną, ale ojciec narzeczonej nie chciał dać 
150 zł na koszty ślubu (!) .

3.500 uchodźców żydowskich 
w Krakowie

W Krakowie przebywa obecnie około 3.500 ży­
dów, emigrantów z Niemiec. Uchodźcy żydowscy 
zarejestrowani są w Komitecie Pomocy Uchodź­
com. Ponieważ fundusze komitetu nie pozwalają 
na utrzymywanie tak wielkiej ilości uchodźców, 
żydzi czynią starania o przeniesiecie części emi­
grantów do innych miejscowości.

W Krakowie powstaje Muzeum Historyczne
W trakcie organizacji znajduje się Muzeum 

Historyczne m. Krakowa, które znajdzie pomiesz­
czenie w zabytkowej realności miejskiej przy 
ul. Szpitalnej 21. Gromadzone od całego długiego

szeregu lat różne przedmioty muzealne, dotyczące 
historii i kultury m. Krakowa (przeszło 6.000 
sztuk), znajdą w nowym gmachu należyte po­
mieszczenie i udostępnione zostaną zwiedzającym.

Kino „SWIT“ ul. Straszewskiego 18. Tel. Nr 182-01.
Od piątku, dnia 10 lutego 1939 roku. Kapitalny film „gangsterski" na wesoło p. t.

S I E R Ż A N T  B E R R Y
W roli tyt.: HANS ALBERS —* w in. roi.: Herma Keiin, Peter Voss, Herbert Hiibner 

Przedstawienia codziennie o godzinie 5*10 7*10 i 9*15 W  dni świąteczne od godziny 3*10 pop.
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Wpniki wyborów sam nwtowydi
w Wielkopolsce

Poznań, 12. II. (PAA). W Wielkopolsce jednak 
w szeregu gromad dochodzi do głosowania przy 
wyborach do rad gromadzkich. Społeczeństwo, wy­
robione i oczytane, mimo trudnego systemu wy­
borczego, zgłasza swoje samodzielne listy. Procent 
gromad, w których dojdzie do wyborów, waha się 
w poszczególnych powiatach od 30 do 75 proc. Są­
dząc na podstawie dotychczasowych wyników, na 
wsi, gdzie nie doszło do głosowania — prowadzi

Kielce
HANDEL OKRĘŻNY ZAGŁĘBIA DĄBROWSKIE­

GO. Izba Przemysłowo-Handlowa w Sosnowcu wy­
stąpiła z inicjatywą uregulowania handlu okrężne­
go w Sosnowcu i innych miastach zagłębiowskich. 
W tym celu Izba zwróciła się do Kieleckiego Urzędu 
Wojewódzkiego z wnioskiem o wydanie zarządze­
nia zakazującego handlu okrężnego na szeregu ulic 
i placów Sosnowca. Wystąpienie Izby poparł sosno­
wiecki Zarząd Miejski. Celem omówienia cało­
kształtu zagadnienia, oraz jednolitego unormowa­
nia sprawy handlu okrężnego we wszystkich mia­
stach Zagłębia, Izba zwołała konferencję z udzia­
łem przedstawicieli zarządów miejskich oraz orga­
nizacji kupieckich z tych miast Uzgodniono opinię, 
że w Sosnowcu handel okrężny winien być zakaza­
ny na ulicach: 3-go Maja, Piłsudskiego, Małachow­
skiego, Pierackiego, Warszawskiej, Żeromskiego, 
Orłei» Nowopogońskiej i Będzińskiej. Analogiczne 
wnioski mają być przedstawione co do Będzina.

NOWE WŁADZE ZWIĄZKU ZIEMIAN. W Kiel­
cach odbyło się walne zebranie członków Związku 
Ziemian okręgu Kielecko-Stopnickiego pod przewo­
dnictwem prezesa pana Gabriela Łunie wskiego 
z Gnojna. W skład nowego zarządu weszli p. p.: 
Gabriel Łuniewski z Gnojna, prezes oraz Br. Bifo- 
wieda z Drochowa, dr St. Popławski z Promnika, 
Zdzisław Rogójski z Miernie i St. Colonna-Walew- 
sM z Rzędowa.

_ _ o O o —s-i

NOWY KANONIK KAPITUŁY PRZEMYSKIEJ.
Ks. da* Roman Głosowski, kanclerz Kurii Biskupiej 
o. w Przemyślu, zamianowany został kanonikiem 
grtaoiatoysm Kapituły Katedr, przemyskiej i egza­
minatorem prosrnod ilnjm.

WALNE ZEBRANIE POWIATOWEGO OBWODU 
L. G. P. P. W Przemyślu odbędzie się w niedzielę,

bądź to Stronnictwo Narodowe, bądź to Stronnic­
two Ludowe. .W. gromadach, które po wprowadze­
niu nowej ustawy samorządowej, nie mając 3.000 
mieszkańców, straciły swego czasu swój charakter 
miejski i z miast przeinaczone zostały na gromady 
wiejskie, zatrzymując swój miejski charakter spo­
łeczny, prowadzi Str. Narodowe przy silnym udzia­
le Stron. Pracy.

 oqo------

12 bm. w sali obrad Rady m. pod przewodnictwem 
starosty p. Remiszewskiego.

SZKOŁA W ZALESIU. Z inicjatywy jednego 
z przemyskich oddziałów wojskowych postanowiono 
wybudować nową szkołę w Zalesiu, gdyż dotych­
czasowy budynek grozi zawaleniem. Miejsce pod 
szkołę wybrał sołtys zupełnie na uboczu, wbrew ży­
czeniu wszystkich mieszkańców, szkoła bowiem 
winna się znajdować w centrum wsi. Możeby kom­
petentne władze wglądnęły w tę sprawę i załatwiły 
ją po myśli ogółu.

OSTATNIE POSIEDZENIE RADY M. W JARO­
SŁAWIU odbyło się pod przewodnictwem burmi­
strza dr Siary. Komisja rewizyjna przedłożyła spra- 
wzdanie za rok budżetowy 1937-38, z którego wynika, 
że preliminarz wydatków wynosił 733.238 zł, który 
wykonano w kwocie 735.954- zł, w dochodach preli­
minarz opiewał na 752.141 zł, a wykonano go w zł 
743.722. Po załatwieniu kilku spraw bieżących bur­
mistrz dr Siara pożegnał radnych w dłuższym prze­
mówieniu. AK.

Radio
NOWY SĄCZ WAŁCZY O DOBRY ODBIÓR 

RADIOWY.
W dniach 26, 27 i 28 I. 1939 r. w Nowym Sączu, 

odbył się kurs przeciwzakłóceniowy i budowy anten. 
Akcja była zorganizowana przez Elektrownię Miej­
ską w Nowym Sączu, a wykładał inż. M. Sowiński 
z rozgłośni krakowskiej P. Radia.

Wśród blisko 100 obecnych na kursie nie brak 
było ani jednego przedstawiciela miejscowych firm, 
instalacyjnych i radiowych. Po kursie odbył się 
krótki egzamin kwalifikacyjny dla zainteresowa­
nych fachowców. Po miesiącu nastąpi przegląd prac 
wykonanych przez poszczególnych abolwentów kur­
su i wydanie zaświadczeń tym, którzy wykazali

dobre wiadomości praktyczne i teoretyczne. Galą 
akcję, a więc kontrolę instalatorów prywatnych. 
rozstrzyganie sporów, inicjowanie pewnych spraw­
na większą skalę i t. p. prowadzi tamt. Elektrownia 
Miejska. — Kurs ten nie jest pierwszym czynem 
energicznym- Władz Elektrowni, na polu stwarzania 
racjonalnych podstaw dla radiofonizacji Nowego 
Sącza. Już w ub. roku bowiem wydano na podsta­
wie okólnika Krakowskiego Urzędu Wojewódzkie­
go specjalne zarządzenia przeciw zakłócającym 
odbiór radiowy. Po pierwszych pracach przeciwza­
kłóceniowych, wykonywanych teraz masowo — prze­
widuje się miesiąc propagandy radia.

Programy stawi radiowych
WTOREK, 14 LUTEGO 1939

Warszawa i program ogólnopolski: gooz.: 6.30 Pieśń 
poranna; 6.35 Gimnastyka; 6.50 Muzyka z płyt; 7.00 
Dziennik poranny; 7.15 Wiadomości sportowe — FIS;
7.20 Muzyka z płyt'; 8.00 Audycja dla szkół; 11.00 Po­
gadanka dla dzieci; 11.16 Polskie zespoły salonowe (pły­
ty); 11.57 Sygnał czasu i hejnał z Krakowa; 12.03 Au­
dycja południowa; 15.00 Pogadanka dla młodzieży; 15.15 
Skrzynka ogólna; 15.30 Muzyka obiadowa; 16.00 Dzien­
nik popołudniowy; 16.08 Wiadomości gospodarcze; 16.20 
Przegląd aktualności finansowo - gospodarczych; 16.35 
Recital śpiewaczy; 16.50 Na żebraczym szlaku — fe­
lieton; 17.00 Trio salonowe; 17.30 Z pieśnią po kraju;
18.00 Audycja dla wsi; 18.30 Audycja dla robotników;
19.00 Transmisja slalomów — FIS; 19.25 Koncert roz­
rywkowy; 20.35 Audycje informacyjne; 21.00 Koncert 
Tow. Muzyki Współczesnej; 22.00 Przechadzki ateńskie, 
aud. Wł. Witwickiego; 22.25 Recital skrzypcowy; 22.55 
Przegląd prasy; 23.00 Ostatnie wiadomości dziennika 
wieczornego; Komunikat meteorologiczny; 23.03 FIS — 
ostatnie wiadomości; 23.05 Wiadomości z Polski.

Kraków: godz.: 6.57 Pieśń poranna; 8.10 Muzyka 
z płyt; 11.15 Muzyka baletowa (płyty); 14.00 Koncert 
rozrywkowy; 14.50 Program na jutro; 14.55 Sprawy go­
spodarcze; 15.15 Czy wiecie, że... 18.00 Istota i wartość 
przeżycia muzycznego, w opr. dr Zdz. Jachimeckiego; 
18.15 Muzyka lekka; 22.55 Lokalne informacje; 23.05 
Zakończenie programu.

Lwów: godz.: 6.57 Pieśń poranna; 8.10 Poranek przy 
orkiestrze; 8.50 Wiadomości poranne; 11.15 Polskie ze­
społy baletowe (płyty); 14.00 Ludowość w muzyce in­
strumentalnej; 14.30 Poradnik rodzicielski; 14.45 Wia­
domości gospodarcze; 14.50 Giełda lwowska; 14.55 Pro­
gram na jutro; 15.15 Skrzynka techniczna; 18.00 Wia­
domości bieżące z miasta i prowincji; 18.05 ę ^ f ^ i
18.20 Audycja dla wsi; 22.55 Audycje infołmą^yj^ę; 
28.05 Zakończenie programu.

Katowice: godz.: 5.30 Dzień dobry; 6.30 Program 
na dziś; 11.15 Polskie zespoły salonowe (płyty); 14.00 
Wiadomości gospodarcze lokalne;   14.05 Koncert ży­
czeń; 14.35 Audycja dla dzieci; 14.55 Wiadomości bie­
żące z miasta i prowincji; 15.15 Gawęda o literaturze;
18.00 Z życia woj. kieleckiego; 18.15 Nowości z płyt; 
18.25 Wiadomości sportowe; 22.55 Informacje; 23.05 
Zakończenie programu.

Programy stacyj zagranicznych: godz.: 16.35 Ryga. 
Recital śpiewaczy; 21.00 Bruksela franc. „Syn marno­
trawny"; 21.00 Rzym. „La Traviata“ — opera; 21.30 
Bordeaux. Koncert symf.; 21.30 Wieża Eiffla. Koncert 
symf.; 21.50 Luksemburg. „Poławiacze pereł" — opera.

Rozpowszechniajcie „Głos Narodu*

KSIĘGARNIA KRAKOWSKA, KRAKÓW, UL. ŚW. KRZYŻA 13
poleca:

N a  W i e l k i  P o s t !
Marchewka St. X., Konferencje i kazania misyjne i rekolekcyjne , .
Momidłowski St. X., Kazania o Męce Pańskiej . . . . .
Musiał K. X., Powrót do Boga czyli kazania rekolekcyjne . . .

„ W wiośnie życia — Nauki rekolekcyjne dla młodzieży szkół powsz.
Niezgoda P. X., Droga życia — Rozważania wielkopostne

zł 5 -
zł 350
zł 3*50
zł 4.—
zł 3 -
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B3ARZNI0NE Ż9NI0I.9
Powieść współczesna z Dzikiego Zachodu. 

Adaptacja autoryzowana Eugeniusza Bałuckiego.

Nagle Bud Keating złapał kilof i pobiegł za 
Ghoterskim. „Pasza" zrobił wielkie oczy, pomrugał 
powiekami, lecz prawie jednocześnie z Raiottem 
też chwycił za jakś motykę. Za jego przykładem 
poszło dziesięciu robotników. W. jednej chwili 
dziesiątka urosła do setki, za nią podążyła reszta.

Nikt nie pozostał w obozie, nie zabrakło nawet 
najbardziej leniwych. Część mruczała gniewnie, 
inni rozprawiali z ożywieniem, podnieceni nocną 
przygodą. Niewielu przejęło się tym, że ginie dzie­
ło ich rąk, jeszcze mniej było takich, którzy po­
wodowali się mętnie poczuciem obowiązku, jednak 
liczba niezadowolonych malała prędko, a spośród 
tyich, którzy jeszcze narzekali głośno i życzyli in­
żynierowi, by sobie skręcił kark iub połamał nogi, 
nikt nie odważył się na otwarty opór. Niebezpie­
cznie było się narażać na pogardę kolegów, na ich 
docinki, często idące w parze z rękoczynami.

Ktoś uruchomił motor Diesla i dynamomaszy- 
nę — wkrótce silne reflektory oświetliły cały plac 
budowy.

Woda przybywała stale i w takim tempie, że od 
jej poziomu do górnego skraju zapory pozostało 
już zaledwie kilka metrów. Dalsza zwłoka groziła 
rozmyciem świeżo zbudowanej części tamy, a może 
nawet jej całkowitym zburzeniem.

Zapora miała dużo małych upustów, których 
większość była zamknięta. Specjalne maszyny, słu­
żące do ich otwierania jeszcze nie zostały zmonto­
wane, a gołymi rękami tego nie można było zrobić. 
Przez otwarte spusty woda ledwo się sączyła — 
prawdopodobnie były też zatkane, tak jak sztolnie 
bezpieczeństwa.

Istniały tylko trzy możliwości uratowania bu­
dowy: zrobić wielką wyrwę w prawym brzegu 
starego łożyska rzeki w nadziei, że ta luza odcią­
gnie nadmiar wody; oczyścić otwory sztolni i upu­
stów, wysadzić w powietrze część terenu, do któ­
rego przylegał dalszy koniec zapory i wypuścić 
olbrzymie masy wody wprost do fiordu.

Pierwsza z tych możliwości była kwestią szczę­
ścia: wymagała ogromnej ilości środków wybu­
chowych, przy czym wstrząs mógł uszkodzić za­
porę w podstawach, oprócz tego wybór miejsca 
bez dokładnego zbadania i bez pomiarów mógł 
się okazać zupełnie niewłaściwy. Druga pochło­
nęłaby za dużo czasu. Natomiast trzecia wyda­
wała się najprostsza i celowa, aczkolwiek niebez­
pieczna dla życia, ponieważ w trakcie samych 
przygotowań jeszcze niedostatecznie umocniony 
pas terenu między końcem zapory a prawym brze­

giem fiordu mógł runąć w dół, pociągając za sobą 
pracujących.

Choterski obrał ten trzeci sposób.
—  Dawać dynamit! —  wrzasnął.
Bułgar Petrow, miner oraz kilku ludzi pobie­

gło po skrzynie z materiałem wybuchowym, prze­
chowywanym w domku inżyniera.

—  Kto ze mną pójdzie? —  zawołał Choterski.
 ̂Z początku nikt się nawet nie poruszył. W tłu­

mie było sporo odważnych, lecz zamiar Polaka 
miał cechy oczywistego szaleństwa, a nikt nie 
chciał iść na niemal pewną śmierć.

—  W takim razie pójdę sam!
Pogroził pięścią tłumowi i pomknął.
Po kilku chwilach był już na środku zapory, 

dobrze wszystkim widoczny w promieniach silne­
go reflektora. Robotnicy stali nieruchomo na le­
wym brzegu wąwozu.

Błyskawice rzadziej przecinały niebo, grzmoty 
już nie były takie ogłuszające; zdawało się, burza 
zmieniła kierunek i podążyła na południo-zachód 
Tylko deszcz lał z niezmierną gwałtownością.

Odnosiło się wrażenie, że dopiero teraz powódź 
przygotowuje się do generalnego natarcia. Spie­
nione grzbiety fal już się przelewały przez górny 
skraj zapory. Nie było minuty do stracenia.

Choterski, uzbrojony w ciężką siekierę, dobiegł 
do końca tamy i zsunął się na dół do kotłującej 
się wody.

(Ciąg dalszy nastąpi).

Wydawca: za „Katolickie Towarzystwo Wydawnicze" Ska z o. o. dr St. Kijak. — Redaktor: Mieczysław Babiński.
Drukarnia Polska, Fr. Zemanka w Krakowie.


